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Endgame. Tom 2. Klucz Niebios

Kontynuacja międzynarodowego multimedialnego fenomenu "Endgame. Tom. 1. Wezwanie"
Toczy się gra o przetrwanie ludzkości. Dziewięciu graczy, z których tylko jeden może być zwycięzcą. Do znalezienia pozostały jeszcze dwa klucze.
Endgame może zostać powstrzymane - Aisling Kopp jest o tym przekonana, choć wydaje się to niemożliwe. Wpada w ręce CIA, która wie o Endgame. Ma również pomysł, który może wszystko zmienić.
Hilal ibn Isa al-Salt ledwo uszedł z życiem z ataku, który potwornie go okaleczył. Teraz jednak ma przewagę ponad pozostałymi graczami. Wie, że sekret, który skrywają Aksumowie, może uratować ludzkość i pokonać istoty stojące za Endgame.
Zdobycie pierwszego klucza kosztowało Sarah Alopay zbyt wiele. Tylko udział w grze może teraz utrzymać z dala demony. Sarah gra, żeby wygrać.
Każdy z dziewięciu graczy zrobi wszystko, żeby zdobyć "Klucz Niebios" - gdziekolwiek jest i czymkolwiek jest.
"Określenie tego multimedialnego, wykorzystującego rzeczywistość wirtualną projektu książką może być krzywdzące."Antyweb.pl
"Ogromny potencjał, żeby stać się dużym popkulturowym fenomenem."CDP.pl
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Ania Kotlewska


2018-03-20


Po otrząśnięciu się już z emocji związanych z pierwszym tomem Endgame, muszę przyznać, że naprawdę dałam się w to wszystko wciągnąć po uszy. Mimo, że pomiędzy pierwszym, a drugim tomem zrobiłam sobie przerwę na przeczytanie czegoś zupełnie innego, bardziej ambitnego to dalsze dzieje bohaterów tej serii, siedziały mi w głowie, dopóki nie zaspokoiłam własnej ciekawości. Klucz Niebios jest godnym następcą niesamowitego Wezwania i zapowiada bardzo emocjonujące zakończenie całego cyklu w Regułach Gry, które też czekają już, aż je przeczytam. Po odnalezieniu Klucza Ziemi rozpoczyna się następny etap Endgame, w którym przed pozostałym dziewięciorgiem Graczy stoi zadanie znalezienie tytułowego Klucza Niebios. Tymczasem Ziemię obiega informacja o dynamicznie zbliżającej się do naszej planety, ogromnej asteroidzie, która na pewno przyniesie zagładę rasie ludzkiej. Kolejne kraje pogrążają się w cierpienia i chaosie, oczekując na ostateczność. Endgame nie zostało ofiarą klątwy drugiego tomu, bo Klucz Niebios odznacza się zwiększoną ilością akcji a także podwyższonym poziom trudności w zrozumieniu i połapaniu się w całej fabule. Już w pierwszym tomie ciężko było odgadnąć, jakie kroki podejmą bohaterowie w następnej kolejności, jednak tym razem nawet ich motywy momentami przestają być oczywiste. Coraz to nowe, tragiczne wydarzenia zmieniają ich sposób myślenia o świecie a także samej idei Endgame, dlatego nie mogą się zdecydować czy chcą wygrać, buntować się czy przegrać z swojego wyboru. Element z nich usilnie szuka sposobu na przerwanie tej farsy i uratowanie całej ludzkości, jednak w ostateczności doprowadza to ich do dylematu wagonika. Czy życie jednej, niewinnej istotki jest mniej warte od życia miliardów? Też i tym razem autorzy raczą nas mnóstwem interesujących smaczków na temat starożytnych cywilizacji, których przedstawicielami są Gracze. Jednak zdecydowanie bardziej skupiają na kulturze aksumskiej, dzięki czemu bardziej przybliżają zaniedbaną do tej pory postać Etiopczyka, Hilala. Od początku jego głównym celem nie było zwyciężenie dla własnego ludu, a szerzenie współpracy pomiędzy uczestnikami, co jak się okazuje mogło pomóc. Dzięki religii, którą wyznaje, możemy poznać teorię autorów, co do miejsca przechowywania Arki Przymierza a także jej zawartości. Bardzo ciekawa okazała się też historia upadku cywilizacji Cahokian. Pozornie bohaterowie podejmują zupełnie inne tropy, jednak w ostateczności wszystkie prowadzą do odnalezienia Klucza Niebios. Ostatnim "ale" zostaje ich swoje nastawienie względem tego, co chcą z nim zrobić i czy są w stanie to zrobić. Hilal też tutaj pozostaje na bardzo ważnym miejscu, bo to on odwalił największy kawał roboty za wszystkich Graczy, a później sprowadził ich w odpowiednie miejsce. Jedynymi, którzy nie podążyli za jego poradami byli Maccabee a także Baitsakhan, ponieważ rzucili się najpierw w pościg za posiadaczem Klucza Ziemi i wyszli na tym wiele lepiej niż pozostali. Sarah i An w tej części, bardzo mnie irytowali. Zbyt mocno zaczęli eksponować własne słabości, wynikające z dramatycznych zdarzeń w Stonehange. O ile An po prostu pogubił się w własnych uczuciach i szaleństwach, o tyle Sarah kompletnie zdała się na wolę Jago, który pomimo faktu, że ją kocha, stale pozostaje jej rywalem a także pod wpływem swojej rodziny, która desperacko chce zwyciężyć. Wszystkie wydarzenia Klucza Niebios związane z rywalizacją Graczy odbywają się na tle anarchii, w której pogrążyła się Ziemia po ogłoszeniu, że za kilkadziesiąt dni ludzi czeka zagłada. Wszyscy masowo wykupują żywność, benzynę a także broń, a później kierują się w głąb lądu. Władza nawołuje do zjednoczenia ludzkości we wspólnym oczekiwaniu na ostateczny koniec, masowo obniżają ceny pozwalając na spełnienie marzeń nawet najbiedniejszym, gdy tymczasem ulice pustoszeją w strachu przed grasującymi gangami. Klucz Niebios jest niesamowitą kontynuacją mądrze zapowiadającej się apokaliptycznej serii młodzieżowej. Pokusiłabym się nawet o stwierdzenie, że jest nieco lepszy od pierwszego tomu, bo posiada wyższym poziom komplikacji fabularnych. Bohaterowie są wiele bardziej zróżnicowani. Można lepiej poznać ich motywacje, charaktery a także słabości, a także ocenić jednostki a nie grupę. Pod całość podłożone jest idealnie skonstruowane tło ludzkości pogrążonej w chaosie, która stanęła przed obliczem własnego końca. Zakończenie po raz następny sprawiło, że nie mogę doczekać kontynuowania historii Endgame.





	



Mechaniczna Kulturacja


2018-03-20


Pierwsi z najsłabszych zginęli, pozostali tylko silni, bezwzględni, brutalni, morderczo inteligentni. Kontynuują Grę. Tyle tylko, że na krwawej arenie pojawia się nowy, nieprzewidziany w zakładach i nieobliczalny gracz. Tak pokazuje się Endgame: Klucz Niebios. Dużym bólem i kłopotem wszelkich sequeli, niezależnie od medium, jest porównywanie ich do poprzednika. Dlatego też, czy to film, czy gra, czy książka, kontynuacja musi przynajmniej trzymać pewien narzucony poziom, a najlepiej wznosić się jeszcze wyżej, wyznaczając tym samym kolejne standardy. Wiadomo też, że im więcej czytelników, widzów, graczy, tym większe oczekiwania i większa presja po stronie twórców. Biorąc to wszystko pod uwagę śmiało można stwierdzić, że ponad autorami serii Endgame wisiało zadanie naprawdę trudne. Jak sobie z nim poradzili? Odpowiedź nie jest prosta, bowiem w pewnych kwestiach zdecydowanie poszli naprzód, zaś w innych - pozostali w tym samym miejscu. Kluczowe jednak, że nie zeszli poniżej poziomu, który zaserwowali nam w Wezwaniu. Akcja Klucza Niebios jest jeszcze bardziej zawrotna, niż w przypadku poprzednika. Dalej kręci się wokół odnalezienia kluczy, dalej w głównej mierze polega na walkach, spiskach, podróżach, lecz (chociaż czytelnikom pierwszej części może wydawać się to niewiarygodne) robi to jeszcze szybciej, jeszcze gwałtowniej i z jeszcze większym hukiem. To z jednej strony plus, bo trudno jest nam się oderwać i z niecierpliwością oczekujemy na dalsze rozwinięcie historii, z drugiej zaś poważny minus, bowiem wzrósł również poziom "niewiarygodności" w przypadkach opisów bitew czy przygód, jakie spotykają poszczególne postaci. Następny raz przyjdzie nam nierzadko przymykać oko na brak realizmu, karkołomne wyczyny i łamanie podstawowych praw fizyki. Na plus wychodzi także rozwinięcie uniwersum Endgame, nakreślenie szczegółów historycznych, ukazanie czytelnikowi tego, co zostało przemilczane w Wezwaniu. Teorie, do tej pory pozostające w sferze domysłów, teraz zyskały potwierdzenie. Niekiedy nie tylko dla czytelników, lecz także dla Graczy. Wiedza, jak powszechnie wiadomo, to także broń, być może najbardziej zabójcza. Kwestia bohaterów pozostaje niezmienna. Autorzy nie pokusili się o rozwinięcie któregokolwiek z nich (nie mówiąc już o wszystkich), dlatego w dalszym ciągu są to istoty bezbarwne, zaprogramowane na działanie, ukierunkowane na cel. Uczucia wyższe, jeśli w ogóle takie przejawiają, ukazane są w sposób niewiarygodny. Chociaż to drugi tom, stale jest mi obojętne, kto wygra, kto przeżyje, kto zginie. A bohater, czy również bohaterowie, powinni być napisani tak, by czytelnik chciał przejmować się ich losami, by miał motywację do wertowania kolejnych kartek. W przypadku Klucza Niebios motywacją jest ciekawa historia i nic więcej. Charakterystyczny układ stron, słynny z poprzedniej części, znowu będzie kłuł w oczy chwalących sobie estetycznie wydane książki. Tym razem udało mi się bezboleśnie i dynamicznie przejść do porządku z tym specyficznie prezentowanym tekstem, lecz wiem, że nie każdemu może się to podobać. Drugi tom trylogii Endgame jest pod wieloma względami lepszy, od tomu pierwszego, z kolei w innych miejscach w niczym się od niego nie różni. Na pewno stale jest to wciągająca, wartka i warta przeczytania lektura, która zapewni kilkanaście godzin niezobowiązującej rozrywki. http://www.mechaniczna-kulturacja.pl/2017/02/endgame-klucz-niebios-recenzja.html





	



joannaz


2018-03-20


Pozostało ich dziewięcioro. Zasady uległy zmianie. Okrucieństwo przerasta najśmielsze oczekiwania. Klucz Niebios czeka. Harappanka, Olmek, Cahokianka, Nabatejczyk, Donghu, Aksum, Koori, Szang i Latenka. Dziewięcioro wyszkolonych morderców na tropie kolejnej zagadki. Klucza Niebios. Niestety, żadne z nich, prócz dotkniętej tragedią matki, nie ma pojęcia do czego Stwórcy posunęli się tym razem. Element Graczy, znużona ciągłą potyczką i nieustającą bezwzględnością, zaczyna zastanawiać się ponad celem Endgame. Czy gra w rzeczywistości ma jakikolwiek sens? Czy wyścig szczurów może być przerwany? Co się stanie, kiedy uczestnicy przeciwstawią się Stwórcom? Następna element Endgame przedstawia dalsze dzieje Graczy, którym udało się przetrwać pierwszy etap. Targani sprzecznymi emocjami, utratą bliskich, chęcią wygrania bądź zatrzymania całego szaleństwa, przemierzają świat w poszukiwaniu najważniejszego. Dla jednych jest to Klucz Niebios, inni polują na pozostałych przeciwników, element chce zaznać spokoju, a reszta planuje pokrzyżować plany niegodziwych Bogów. Po raz następny towarzyszymy bohaterom na każdym etapie ich podróży. Razem z nimi przeżywamy wzloty i upadki, mordujemy z zimną krwią bądź uciekamy przed nieuniknionym. Drugi tom cyklu stylistycznie przypomina poprzednią część. Brak ładu i estetyki po raz następny wywołuje nie lada zamęt. Do tego dochodzą niezrozumiałe obrazki a także fotografie przedstawiające zagadkowe symbole, znaki, liczby i miejsca, które bez wątpienia prowadzą ku rozwiązaniu. Niestety, stale jest ono poza zasięgiem. Klucz Niebios jest jednocześnie bardziej realny jak i nierzeczywisty. Codzienne wydarzenia przeplatane magicznymi portalami, przedmiotami i bóstwami, nieco bardziej przemawiają do czytelników. Niektóre wątki opisywane są zbyt powierzchownie, przy czym element zupełnie niepotrzebnych wydarzeń przeciąga lekturę, pozostawiając lekki niedosyt. Drugi tom jest uboższy o osobiste doświadczenia i relacje postaci, skupiając się głównie na toczącej się grze. Nie oznacza to jednak, że Klucz Niebios jest książką bezwartościową. Naszpikowana bezduszną żądzą mordu, okrucieństwem i brakiem litości ciąga zdecydowanie bardziej i szybciej niż Wezwanie. Pozwala chłonąć tę nieprawdopodobną historię i wzbogaca wrażenia wywołane przez pierwszy tom. Dzięki kontynuacji możemy dokładniej poznać motywy i pragnienia bohaterów, przez co wiele łatwiej można się z nimi utożsamić. Zadziwiająco, po raz następny autorom udało się omówić Graczy w sposób, dzięki któremu stosunek do nich stale może pozostać neutralny. Tak przynajmniej było w moim przypadku. Druga element Endgame jest zdecydowanie bardziej interesująca. Nie sądzę, aby ktokolwiek mógł narzekać na brak akcji i mocnych wrażeń, przez co ta seria stanowi idealną lekturę nie tylko dla fanów fantastyki, lecz też thrillerów czy kryminałów.





	



Sophie


2018-03-20


Klucz Ziemi został już odnaleziony. Pozostały jeszcze dwa. I dziewięciu Graczy. Tylko jeden może zwyciężyć. Toczy się gra o istnienie ludzkości. Aisling Kopp wierzy w niemożliwe: Endgame może zostać powstrzymane. Zanim jednak dociera do domu, przechwytuje ją CIA. Wiedzą o Endgame. I mają swój pomysł, jak powinno to zostać rozegrane. Pomysł, który może przemienić wszystko. Hilal ibn Isa al-Salt ledwo przeżył atak, który potwornie go okaleczył. Teraz wie o czymś, o czym pozostali gracze nie mają pojęcia. Aksumowie są w posiadaniu sekretu, który może uratować ludzkość, a nawet pokonać istoty stojące za Endgame. Sarah Alopay zdobyła pierwszy klucz. Niestety kosztowało ją to zbyt wiele. Jedyną rzeczą, która pozwoli jej utrzymać demony z daleka, jest udział w grze. Gra, aby wygrać. Klucz Niebios – gdziekolwiek jest i czymkolwiek jest – będzie następny. Pozostałych przy życiu dziewięciu graczy nic nie powstrzyma przed jego zdobyciem.Trochę czasu minęło odkąd czytałam pierwszą element Endgame, czyli „Wezwanie”. Pamiętam, że jest to opowieść której czytanie niesamowicie mi się dłużyło i polubiłam ją tylko troszeczkę. Więc po roku przerwy dopiero sięgnęłam po kontynuację. Spodobała mi się ona o dużo bardziej, chociaż brakowało mi niektórych rzeczy z pierwszego tomu. Głównie podróży po całym świecie. Bohaterowie stale się przemieszczają, lecz autorzy nie poświęcają już temu tak znacznej uwagi. Pozytywnie zaskoczyło mnie rozwinięcie akcji i nie mogę się doczekać, aż poznam całkowite zakończenie.Tak jak wspominałam, autorzy skupiają się na innych rzeczach niż opisywanie wszystkiego dookoła. Spodobało mi się wplatanie innych wątków w całą historię. Wątków, które tworzą zgodną całość. Dawno temu poddałam się i nie rozwiązuję zagadek z książki (miałam wrażenie, że te są jeszcze trudniejsze) jednak stanowią one interesujący dodatek do powieści. Klucz Niebios czytało mi się o dużo łatwiej i przyjemniej niż pierwszą część, chociaż czasem miałam dosyć okropnie długich opisów rzeczy, które tego nie wymagały. No i tak, ciągle coś się dzieje, nie ma choć chwili wytchnienia, jednak w ten niezły sposób.Na początku miałam małe zamieszanie w głowie, gdyż nie mogłam sobie przypomnieć, kto właściwie gra dalej, a kto już odpadł. I tym razem lista się zmniejszyła, lecz na szczęście stale są na niej osoby które bardzo lubię i w sumie nie wiem komu kibicować. A ci, których nie lubię, dali mi do tego kolejne powody. Pojawiają się też nowe postacie, niektóre natrętne i denerwujące, inne ciekawe. Jednak łączy je jedna cecha – wszyscy kryją jakieś tajemnice.Uważam, że Klucz Niebios jest lepszy od pierwszej części, chociaż nie aż tak bardzo. Można powiedzieć, iż niemal sobie dorównują. Nie zawsze wszystko szło po mojej myśli, lecz czego innego mogłam się spodziewać? James i Nils zaskoczyli mnie i wprowadzili jeszcze więcej różnorakich zagadek, dzięki czemu opowiadanie zyskała dodatkową aurę tajemniczości. Mimo tego, że Klucz Niebios jest małą cegiełką, czyta się ją dość łatwo i miło (kiedy pominiemy niesmaczne sceny). Nie zdziwię się, jeśli trzeci tom będzie jeszcze lepszy. Nie wątpię, że autorzy należycie to zakończą, chociaż nie mam pomysłu w jaki sposób.http://boook-reviews.blogspot.com/2016/11/james-frey-nils-johanson-shelton.html





	



bookmoment


2018-03-20


Drogi Czytelniku,(...)Jeśli (...) podjąłeś Wezwanie Endgame to zapewne wiesz, że „Klucz Ziemi” został znaleziony. Nastąpiło coś, czego nie można cofnąć. Nadszedł drugi etap Gry! Endgame powraca, a koniec jest znacznie bliżej niż mogłoby się wydawać.Uczestnicy pozostali przy życiu muszą sprostać kolejnym zadaniom, gdyż przebieg wydarzeń nabiera rozpędu bowiem teraz o Grze wiedzą wszyscy. Już nic nie jest pewne, każdy chce przetrwać. Rozpoczęła się potyczka z czasem.Jeszcze więcej akcji, walki, sekretów, zagadek i rozlewu krwi. Jednak czy zasady i reguły Endgame pozostały takie same? Czy ktoś w nie ingerował? Czym tak naprawdę jest „Klucz Niebios” i jakie jest jego przeznaczenie?"Endgame jest zagadką życia, powodem śmierci. Grajcie. Co ma być, to będzie."Przy tej powieści nie można się nudzić. Autorzy podobnie jak w poprzedniej części zapewniają nam godną podziwu rozrywkę z którą nie tak prosto się pożegnać. Dawka historii a także opisy miejsc zabierają Czytelnika w zupełnie inny świat, tworząc unikatowy klimat. Każdemu z bohaterów poświęcono należytą uwagę, dzięki czemu możemy niemalże wejść do ich umysłu, posłuchać myśli, dokładniej przyjrzeć się rozważaniom, a także lepiej ich poznać. Z każdą stroną napięcie sięga zenitu, wartka akcja zaskakuje, a samo zakończenie sprawiło, że niemalże zaczęłam krzyczeć z rozpaczy, iż nie mogę od razu przeczytać następnej części!Za możliwość przeczytania książki serdecznie dziękuję Wydawnictwu Sine Qua Non!www.bookmoment.pl
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Zostało ich 9. Ilu z nich przeżyje? Kto odnajdzie klucz niebios i zdobędzie przewagę w grze? Do czego będą musieli posunąć się gracze? A może uda się przerwać Endgame? Zapraszam na recenzję drugiego tomu serii Endgame.Klucz Ziemi został odnaleziony, teraz czas na Klucz Niebios. Graczy zostało 9., element z nich chce zwyciężyć, a element przerwać tę grę. Dzięki temu, że graczy zostało mniej bohaterów, w tej części możemy poznać ich bliżej. Epizody są odrobinę dłuższe, a czytelnik poznaje motywy zabójców."Nie ma ozdrowienia bez ran. Nie ma oczyszczenia bez brudu. Nie ma przebaczenia bez śmierci."Fabuła pędzi jak w poprzedniej części, lecz czytając, nie gubiłam wątków i wszystko było jasne. Nie było czasu na nudę. Bez problemu powróciłam do klimatu tej powieści. Stale podoba mi się pomysł z zagadkami pojawiającymi się w powieści."Żyjcie, umierajcie, kradnijcie, kochajcie, nienawidźcie, zdradzajcie, mścijcie się. Co tylko chcecie. Endgame jest zagadką życia, powodem śmierci. Grajcie. Co ma być to będzie."Tak jak poprzedniej części nie polecałabym najmłodszym czytelnikom, tak tej po prostu zakazałabym. Opowieść jest brutalna, a w dodatku w całą akcje wplątane jest dziecko. Bezlitośni Stwórcy i okrutni mordercy tworzą razem książkę dla fanów "ostrej jatki".Minusem na pewno jest to, że opowieść stale przypomina "Igrzyska śmierci" i następny raz brakuje mi wcięć akapitowych."Klucz do raju posiadają wszyscy ludzie, co do jednego. Każdy jest bogiem własnego wszechświata."Najczęściej podoba mi się najbardziej pierwszy tom serii i jak na razie jest podobnie. O dużo bardziej wciągnęło mnie "Wezwanie", lecz jeśli już zaczęliście Endgame to zdecydowanie kontynuujcie, ponieważ "Klucz niebios" jest warty uwagi.Wydawnictwo: Sine Qua Non Tłumaczenie: Bartosz CzartoryskiLiczba stron: 505Za udostępnienie książki dziękuję wydawnictwu SQN.Na inne recenzje zapraszam tutaj: pomiedzy-ksiazkami.blogspot.com
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Zapraszam na bloga:http://swiat-ksiazkowych-recenzji.blogspot.com/„Strach to jedyny constans, dlatego powinniście się mu poddać, przyjąć do siebie, zatrzymać, pokochać.”Nawet nie macie pojęcia z jaką olbrzymią ochotą zabrałem się za czytanie drugiego tomu Endgame. Niby zrobiłem sobie tydzień przerwy, na czytanie innych książek, jakoś to przeżyłem, lecz jak ja przeżyje fakt, że trzeciego tomu jeszcze nie ma!? Przez Klucz Niebios miałem jedną zarwaną noc, lecz myślę, że było warto. Ta historia robi się coraz bardziej tajemnicza, trudniejsza, ciekawsza, bardziej wciągająca, mogę ją chwalić i chwalić, wszystkie inne przeczytane przeze mnie książki mogą się przed nią kłaniać.Okładka stale przyciąga naszą uwagę jak poprzednia, tym razem troszkę bardziej rzuca się w oczy, ponieważ jest czerwona. Myślę, że to idealny pomysł, aby zostawić motyw z wężami, a jedynie przemienić kolor. Troszkę jestem zawiedziony tytułem, moim zdaniem lepiej by wyglądało, gdyby napis Endgame był większy, a podtytuł Klucz Niebios mniejszy, jak w poprzedniej części, lepiej by to wyglądało na mojej półce. Niemniej jednak okładka super.Fabuła książki kontynuuje wątki z poprzedniej części. Epizody są bardziej rozbudowane, bardziej szczegółowe, dzięki czemu jeszcze lepiej się to czyta. Po odnalezieniu Klucza Ziemi, gracze muszą znaleźć Klucz Niebios, niestety nie będzie to takie łatwe. Decyzje, które będą podejmować nie należą do najprostszych. Ostatecznie to czy da się zatrzymać Zdarzenie, czy również nie dowiecie się czytając tę powieść. Nie ukrywam, że zakończenie rozwala system i przez to jeszcze bardziej wyczekuje trzeciej części. W drugim tomie nie zabrakło zjawiskowych opisów walki, wybuchów, tutaj ciągle coś się dzieje, trudno jest się nudzić. Bohaterów zostało mało ponieważ dziewięciu, w tej części myślę lepiej zostali zaprezentowani ci, którzy w pierwszej części nie odegrali znaczącej roli. Mam nadzieję, że z romansu Feo i Sary coś wyjdzie. Endgame. Klucz Niebios, to książka ebook dla ludzi, którzy lubią rozwiązywać zagadki, którzy lubią tajemnice. Opowieść ta nie należy do najłatwiejszych, ponieważ ciągle trzeba myśleć. Czytając drugi tom mój mózg został rozwalony na miliony kawałków i myślę, że poziom został zawieszony bardzo wysoko, interesujące jaka książka ebook teraz jej dorówna, mam nadzieje, że nie Endgame 3. Zalecam wszystkim.
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Teologowie twierdzą, że Sąd Ostateczny, na końcu ziemskiej historii, będzie demaskował to, co każdy człowiek pozostawił po sobie na świecie. Na owym sądzie będziemy też świadkami triumfu Boga i klęski zła. Idea Sądu Ostatecznego po raz pierwszy pojawiła się w religii staroegipskiej, lecz niemalże każda wiara ma własną wersję tego spektakularnego wydarzenia. Mają ją też James Frey i Nils Johnson-Shelton w przepastnych umysłach których zrodziła się idea Gry, a także Zdarzenia, które zapoczątkować ma świeży porządek, które oznaczać będzie koniec dotychczasowego świata. Osoby, które miały możliwość uczestniczyć w Grze jako bierni obserwatorzy, dzięki lekturze spektakularnej powieści „Endgame. Wezwanie” idealnie wiedzą, z czym mamy do czynienia i na jakie zagrożenie narażamy się podejmując wyzwanie. Wiedzą też, że nie mamy w potyczce najmniejszych szans, skoro dwanaście pierwotnych plemion już od wieków szkoli Graczy, nastolatków gotowych do udziału w Grze, która zadecydować ma o losach świata. Celem jest znalezienie trzech kluczy ukrytych na Ziemi, zaś nagrodą – wygrana i przeżycie całego plemienia. Dwunastu Graczy zwarło się ze sobą w śmiertelnym uścisku, żadna umiejętność nie okazuje się tu zbędna – strzelanie, walka, tropienie, wspinaczka, rozwiązywanie zagadek, to tylko kilka przykładów z szerokiego wachlarza zdolności, którymi dysponuje dwunastu przedstawicieli. A właściwie już dziewięciu, bowiem pierwsza element książki pozostawiła nas ze świadomością, że najsłabsze ogniwa zostały wyeliminowane. Co więcej – został już znaleziony jeden z poszukiwanych kluczy – Klucz Ziemi, zdobyty przez Sarah Alopay. Czas zatem na drugą odsłonę rozgrywek, na poszukiwanie Klucza Niebios, a do Gry wkraczamy wraz z kolejnym tomem powieści. Jeśli ktokolwiek sądził, że akcja nie może być już bardziej skomplikowana, bohaterowie bardziej zagrożeni, a wyobraźnia twórców – bardziej rozbudowana, to powinien sięgnąć po „Klucz Niebios”, aby obalić własną teorię. Otwierając opowieść wkraczamy do wirtualnego świata, w którym wszystko losy się dynamicznie i trzeba nie lada koncentracji, by śledzić wszystkie wydarzenia a także szczegóły otaczającego nas świata. Świata, który zmierza wprost ku zagładzie, bowiem do Ziemi przybliża się asteroida, która najprawdopodobniej zmieni życie na naszej planecie. Owa wiadomość, potwierdzona przez przywódców niemalże stu państw, wywołuje panikę wśród narodów, ludzie zaczynają gromadzić zapasy żywności i przygotowywać się na nadejście początku nowej ery. Nie zmienia to jednak faktu, że Gra trwa nadal. Sarah, mimo własnych osiągnięć czuje się zmęczona i zniechęcona. Do dalszej potyczki dopinguje ją Jago, wspólnie chcą zwyciężyć i w ten sposób uratować własne plemiona. An Liu po utracie ukochanej Chiyoko, która zginęła w Stonehenge, decyduje się na karkołomny krok – wyrusza z odwiedzinami do wuja Chiyoko, chce bowiem wyrzec się własnego ludu i walczyć dla jej plemienia. Względem odmowy – pogrąża się w odmętach własnego nienawistnego umysłu. Hilal powoli leczy straszliwe rany i przyzwyczaja się do myśli, że na jego widok płaczą nawet dzieci, określając go mianem potwora. To staje się jednak nieistotne względem faktu, że dysponuje kosmicznym urządzeniem, dzięki któremu może wyśledzić pozostałych graczy. Aisling, podróżująca pod fałszywym nazwiskiem zostaje zatrzymana na lotnisku przez agentkę CIA, która … wie niemalże wszystko na temat Engdame. Co losy się z pozostałymi Graczami? Czy uda im się odnaleźć następny Klucz? Z którymi z Graczy pożegnamy się tym razem? Odpowiedzi na te zapytania znajdziemy w drugim tomie powieści, chociaż może właściwszym jest określenie „projekt”, bowiem tworowi Freya i Hohnsona-Sheltona daleko jest do tradycyjnie rozumianej książki – wszystko w niej żyje, akcja wręcz pulsuje od natłoku przyszłych zdarzeń, emocje eksplodują, zaś wrażenie tymczasowości lecz również i interaktywności sprawiają liczne rysunki, elementy komunikatów, wycinków prasowych. Brak tylko dłuższego zatrzymania się ponad kolejnymi postaciami, być może wglądu w ich psychikę, poświęcenia czasu ich wewnętrznym przeżyciom i rozterkom. Ta powierzchowność powoduje, że mamy wrażenie uczestniczenia w komputerowej grze, co nie zmienia faktu, że jest to gra wciągająca a także … śmiertelnie niebezpieczna. I nie wyobrażam sobie (o ile przeżyjemy), że dobrowolnie można zrezygnować z udziału w trzeciej rundzie zmagań…Justyna Gul(www.qulturaslowa.blogspot.com)
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James Frey – amerykański pisarz; założyciel CEO Full Fathom Five, firmy producenckiej odpowiedzialnej za bestsellerową serię dla młodzieży "Dziedzictwa Planety Lorien", której pierwsza element ("Jestem numerem cztery") doczekała się ekranizacji. Także jego pozostałe powieści, "Milion małych kawałków" czy "Ostatni testament", osiągnęły status międzynarodowych bestsellerów.Nils Johnson-Shelton – twórca bestsellerowych powieści dla dzieci i młodzieży ("No Angel: My Harrowing Undercover Journey to the Inner Circle of the Hells Angels, Otherworld Chronicles"). Duży wielbiciel gier wideo, wspinaczki i długich spacerów.*Odnaleziono Klucz Ziemi. Aisling Kopp wierzy, że Endgame może zostać powstrzymane. Zostaje zatrzymana przez CIA, które coś jej oferuje. Hilal ibn Isa al-Salt jest mocno okaleczony, lecz przeżył. Ma sekret, który może uratować wszystkich, a zarazem pokonać autorów Endgame. Sarah Alopay zdobyła pierwszy klucz i – wiadomo – chce kolejne.Akcja utworu losy się w wielu miejscach.Bohaterów w tej powieści przewija się wielu bohaterów. Niektórzy mają (dla mnie) dziwne imiona i nazwiska. Każdy z nich jest inny pod wobec wyglądu i charakteru. Bardzo dobre jest to, iż autorzy nie zrobili z nich bezmózgich maszynek do zabijania, które mają jeden cel: wyeliminować wszystkich dookoła i wygrać. Raczą oni nas własnymi przemyśleniami na różnorakie tematy, które czasem są głębokie i uświadamiające.Według mnie "Klucz Niebios" jest równie niezły jak pierwszy tom. Mnie najbardziej spodobał się pomysł na cykl, bohaterowie a także obfitość w akcję, od której nie da się oderwać. Zachwyciła mnie też dbałość o każdy szczegół, czego nie ma w wielu książkach. Jestem usatysfakcjonowany.Czytelnik jest mocno zaangażowany w zagadkę. Dostaje on ilustracje, cytaty, szyfry itp., które mają pomóc w zdobyciu Klucza. Ten aspekt został bardzo dopracowany i jest to jeden z większych plusów tegoż utworu. Jedyną wadą jest znaczna liczba bohaterów, w których można się pogubić.„Aksum chce, żeby każdy człowiek ujrzał, poczuł, zrozumiał, że żaden bóg, żadne święte pismo, żaden klecha, żadna świątynia, żaden kepler czy Stwórca nie jest niezbędny, żeby dostąpić objawienia. Klucz do raju posiadają wszyscy ludzie, co do jednego. Każdy jest bogiem własnego wszechświata.”Książka została napisana lekkim językiem. Od samego początku do końca trzyma w napięciu. Stale pojawiają się nowe wątki, autorzy zaskakują nas na każdym kroku, są zwroty akcji. Styl twórców jest ciekawy.Opisy bitew a także otoczenia zostały bardzo nieźle dopracowanie. Twórcy zadbali o każdy, nawet najmniejszy szczegół.Fabuła rozwija się w sposób spójny i logiczny. Według mnie pomysł na książkę jest jak najbardziej oryginalny, bo wcześniej z takowym się nie spotkałem. Główną osią fabularną jest Endgame. Bez tego utwór ten nie miałby większego sensu.Zakończenie jest świetne! Zaskoczyło mnie i zniecierpliwiony czekam na więcej.Podsumowując tę krótką recenzję: utworów ten zalecam wszystkim fanom fantastyki i zagadek a także osobom, którym spodobał się pierwszy tom.Za przekazanie egzemplarza do recenzji dziękuję Wydawnictwu SQN.Tytuł: „Klucz Niebios”Tytuł oryginału: „Sky Key”Autor: James Frey, Nils Johnson-SheltonWydawnictwo: Sine Qua NonSeria: Endgame (tom II)Tłumaczenie: Bartosz CzartoryskiRedakcja i korekta: Sonia Miniewicz, Joanna Mika, Monika PasekAdaptacja okładki: Paweł SzczepanikWydanie: IOprawa: miękka (ze skrzydełkami)Liczba stron: 503Data wydania: 21.10.2015ISBN: 978-83-7924-494-2____________________________________________________________________________________________________* Źródło – skrzydło książki.
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1. Pędząca akcja i nagłe jej zwroty W recenzji Endgame wspomniałam coś o pościgach i katastrofach lotniczych, lecz to był pikuś.W Kluczu niebios mamy do czynienia z ciągłym przemieszczaniem się, z akcjami służb specjalnych, z zastawianiem pułapek...(długo można wymieniać), za to słowo pogoń nabiera w tej książce pdf zupełnie nowego znaczenia. Jeśli zaś chodzi o fabułę - dużo rzeczy dotyczących reguł gry zostaje (nareszcie) wyjaśniona, jest również dużo świeżych (bardzo) interesujących wątków i... powinnam już skończyć, aby nie zacząć spoilerować. ;)2. Niesamowici bohaterowie Jako że liczba głównych bohaterów zmalała, gracze przestali mi się mieszać i mam już własnych faworytów, a kiedy mamy komu kibicować czytanie staje się jeszcze bardziej emocjonujące. Dodatkowo dzięki rozdziałom z perspektyw różnorakich osób możemy się dużo dowiedzieć o bohaterach, nie mówiąc już o tym, że tworzą się interesujące sojusze, a w pewnych momentach mamy do czynienia z świeżymi bohaterami...3. Technologia i gadżety o których Bond może tylko marzyć Totalnie nie znam się na rodzajach broni, lecz opisy tych wszystkich pistoletów, karabinów, granatów, wyrzutni itd. były tak szczegółowe, że jestem pod dużym wrażeniem i chylę czoło przed autorami, za to jak starannie przygotowali się do napisania tej książki.4. Brawurowe akcje W Kluczu niebios aż roi się od scen walk, które tak samo jak opisy broni - są bardzo szczegółowe, a do tego bardzo... krwawe. Brutalność w tej powieści jest dość spora, dlatego nie zalecam jej ludziom o słabych nerwach5. Nowe wątki Jest ich naprawdę mnóstwo - wątek romantyczny, religijny, rozważania na temat popełnionych zbrodni i niełatwa do podjęcia decyzja - czy można poświęcić jedną osobę, żeby uratować miliony? Jednak według mnie najciekawsze jest uświadamianie "normalnych ludzi" o Endgame i pościgi FBI za graczami a także reakcje tłumów na nadchodzące "Zdarzenie"... (Paulina nie spoileruj!)Więcej pieniędzy na książki?Zapomniałam o najistotniejszym - w Kluczu niebios ukryte są pewne wskazówki. Ten, komu uda się rozwiązać zagadkę zawartą w książce, może zwyciężyć 250 tysięcy dolarów. Udział w grze mogą brać osoby powyżej 13 roku życia, które zakupiły książkę.Więcej informacji: www.endgamerules.comNo to co? Biegnijcie do księgarni! :)
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Zalecam wszystkim "Klucz Niebios", jak i "Wezwanie" jeśli lubicie zagadki, łamigłówki, krwawe sceny i ostrą rywalizację miedzy bohaterami, to ta książkowa pozycja wydawnictwa SQN jest dokładnie dla was.cała recenzja -> http://odkryc-tajemnice-ksiazek-recenzje.blogspot.com/2016/02/74-endgame-klucz-niebios-james-frey.html
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Klucz Ziemi został odnaleziony. Po odkryciu zagadki Stonehenge, pozostali w grze uczestnicy muszą ponieść konsekwencje zdarzenia zapoczątkowanego przez keplera 22b. Abbadon, kometa niosąca Ziemi zagładę, zbliża się z każdą upływającą chwilą, przypominając przedstawicielom pierwotnych plemion, że tylko jeden może wygrać i ocalić własny lud. Zawiązały się sojusze, odnaleźli sprzymierzeńcy. Kto przetrwa? Kto odnajdzie Klucz Niebios? Trwa Endgame. Podobnie jak w poprzedniej części cyklu, tak i w kontynuacji serii, James Frey i Nils Johnson-Shelton już od pierwszej strony, wciągają czytelnika w szaleńczy wir potyczki o przetrwanie. Intrygi, zagadki, nieźle zbudowane relacje pomiędzy bohaterami, sprawiają, że każdy kto sięga po książkę, znowu wpada w tę wielowątkową historię, połączoną z zapierającym dech w piersi wyścigiem z czasem. Dzięki zmniejszeniu liczby postaci, która bądźmy szczerzy, odpadła zgodnie z dosyć brutalnymi zasadami selekcji naturalnej (nie zawsze sprawiedliwej), możemy zdecydowanie lepiej zapoznać się z poszczególnymi, przedstawianymi wątkami, a co za tym idzie, także złożoną psychiką wybranych osób. Poświęcenie większej uwagi na wykreowanie poszczególnych sylwetek uczestników, powoduje, że dopiero w "Kluczu Niebios" zaczynamy pojmować motywację graczy, obdarzając ich sympatią albo wręcz przeciwnie, nienawiścią. Zabieg ten zdecydowanie funkcjonuje na korzyść powieści, umożliwiając odbiorcy identyfikację z bohaterami a także powstanie emocjonalnej więzi, która w odpowiednim momencie zostanie brutalnie zerwana przez autorów, ponieważ nie ukrywajmy, nie każdy ma szanse na przetrwanie i w tej kwestii "Endgame" pozostaje na doskonałym, niezmiennym poziomie. Największym plusem dwóch wydanych do tej pory części jest pozbawienie fabuły niepotrzebnej cukierkowości i chociaż brak realizmu ciągle razi w oczy, to możliwość przeczytania literatury skierowanej w szczególności do młodzieży, a pomijającej emocjonalne naiwne wątki, cieszy. Perspektywa zagłady, która za sprawą jednego z uczestników przestaje być tajemnicą, zabiera mieszkańcom Ziemi widok na lepsze jutro, a tym bardziej walczącym o życie własnych najbliższych, uczestnikom Dnia Sądu Ostatecznego. W "Endgame" nawet wątek romantyczny wolny jest od idealizmu i uroku młodzieńczej miłości, co akurat w tym konkretnym przypadku, sprawdza się doskonale, podkreślając jedynie grozę sytuacji a także nadchodzącej apokalipsy. Muszę przyznać, że druga element serii zdecydowanie bardziej przypadła mi do gustu niż recenzowane przeze mnie wcześniej "Endgame: wezwanie". Następny tom daje nam możliwość na dokładniejsze wgryzienie się w historię i świat wykreowany przez amerykański duet, nie zapominając przy tym o nowej porcji zagadek, której rozwiązanie może skutkować sporą górą gotówki. Przy lekturze "Klucza Niebios" nie ma mowy o nudzie. Akcja z każdą kolejną przeczytaną kartką nabiera prędkości, aż do wyjątkowo przejmującego punktu kulminacyjnego, pozostawiającego czytelnika z wyrazem niedowierzania na twarzy a także głośnym okrzykiem "Chcę więcej!". Dlatego z drżeniem serca oczekuję na finał. Rozwiązanie wszystkich nurtujących tajemnic, a także odpowiedzi na najistotniejsze pytanie. Kto przetrwa? Więcej na http://niedopisana.blogspot.com/
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http://nieortodoksyjny.blogspot.com/2016/02/endgame-klucz-niebios-recenzja.htmlWiele osób zapewniało mnie, że drugi tom trylogii jest o dużo lepszy i na pewno się na nim nie zawiodę. Uwierzyłem na słowo i przeczytałem. I jak było?No cóż, tym razem obyło się bez nużącego wstępu, a akcja już od samego początku była napięta i dynamiczna. Po zdobyciu przez graczy klucza ziemi wśród ludzi zasiany został niepokój. Gra z każdym dniem staje się coraz ostrzejsza, a jej uczestnicy mają coraz mniej czasu by odnaleźć kolejne klucze i ochronić własny lud przed zagładą, jaka czeka naszą planetę. Wielkim pozytywem tej książki jest fakt, że bohaterów, czyli reprezentantów starożytnych ludów, przeżyło zaledwie dziewięciu, więc tym razem łatwiej mi było się połapać, kto jest kim. Gracze stale polują na kolejne dwa klucze i gotowi są zamordować każdego, kto stanie im na drodze. Stale obowiązuje kilka nawiązanych w pierwszym tomie sojuszy, czy są one jednak na tyle silne, by przetrwać? Jeżeli język o bohaterach, to warto napomknąć, że postacie, które w poprzednim tomie wydawały się niedopracowane i irytujące, w "Kluczu Niebios" prezentowały się o dużo bardziej okazale. Ich osobowości i charaktery nieustanny się wyrazistsze (i chwała autorowi za to!), dzięki czemu książkę tę czytało mi się jeszcze szybciej i przyjemniej. Co najciekawsze, chwilami opowieść ta tak bardzo mnie wciągnęła, że mimo późnej godziny (i wczesnej pobudki następnego dnia) trudno było mi się od niej oderwać.I to jeszcze nie wszystko! "Klucz Niebios" poza tym, że przedstawia brutalne i pełne nieoczekiwanych niespodzianek poszukiwania tytułowego klucza, skupia się też na populacji ludzkiej, przed którą staje widmo nieuchronnej katastrofy w formie ogromnej asteroidy zbliżającej się do ziemi. W wyniku pewnych wydarzeń Endgame przestaje być już tajemnicą. Świat chyli się ku końcowi, a mieszkańcy Ziemi by temu zapobiec, postanawiają włączyć się do gry i zapolować na jej uczestników. Pozwala to dostrzec, jak zachowują się poszczególne narody w obliczu zagrożenia i jaki ma to wpływ na dzieje poszczególnych bohaterów, którzy są na to obojętni albo wręcz przeciwnie, pragną zakończyć grę i zniweczyć plany zagadkowych keplerów, bezwzględnych istot bawiących się życiem ludzkim. Jestem zaskoczony tym, jak bardzo pozytywnie w moich oczach wypadł drugi tom "Endgame". Ta książka ebook zapewnia świetną rozrywkę, skierowaną przede wszystkim do młodych czytelników, jednak przeczuwam, że i Ci starsi (tacy jak ja) poddadzą się urokowi "Endgame" i przyłączą się do tej niekoniecznie bezpiecznej, jednakże tak fascynującej gry.Ocena książki: 8/10Plusy:-dynamiczna akcja-mniej bohaterów i każdy z nich staje się bardziej wyrazisty-włącznie do gry całej populacji ludzkiejMinusy:-brak
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Nierzadko słyszymy, że trudno jest przebić pierwszy tom serii, a kolejne części są tylko gorsze. Nie tym razem. Klucz Niebios jest wypełniony po brzegi akcją, która mknie z prędkością światła. Autorzy mądrze przeplatają wątki różnorakich bohaterów. Mnogość wątków oszałamia! Mimo tak wielu historii poszczególnych bohaterów nie gubimy się we wszystkim. Gra zupełnie zmienia własny bieg. Z wielkiej tajemnicy tworzy się światowa panika, a o Endgame dowiadują się wszystkie wojskowe organizacje i cała Ziemia. Gracze przestają być anonimowi. Zawiązują sojusze, zabijają się i spiskują. Także w tej części nie zabraknie wyjątkowo krwawych scen walki. Niektóre z nich były skrajnie drastycznie i nieprawdopodobne. Jak na przykład przepołowienie kogoś na pół. Lepszy odbiór powieści może się wiązać również z tym, że już znamy mechanizmy Engame. Autorzy mądrze grają z naszymi emocjami. Czytając Endgame byłam przerażona i jednocześnie śmiałam się na głos. Duży krok na przód :)Zostało ich dziewięcioro. Dziewięcioro graczy. Skrajnie różnorakich od siebie. Grających ze skrajnie innych pobudek. Dla życia, śmierci, zabijania, świata, ludu, albo po protu grania.Wreszcie mamy okazje ich bliżej poznać. Poznać ich historie, myśli, cele. Jak byłam pewna czytając pierwszy tom kto zdobędzie klucz tak teraz nie miałam pojęcia. Autorzy zmieniają własnych faworytów, a raczej kompletnie się ich pozbywają. Dzięki temu, że liczba uczestników wciąż się zmniejszała mamy szanse by się z nimi zżyć, wybrać własnych ulunieńców i przeżywać wszystko razem z nimi. Miałam wrażenie, że Sarah, Jago, An i każdy inny gracz to realistyczne, żyjące postacie. Przeżywałam razem z nimi wszystkie walki. morderstwa i intrygi z zapartym tchem.Autorzy pozostali przy specyficznym, wyjątkowo klimatycznym sposobie pisania. Lekkim i inteligentnym. Epizody są podzielone w miarę równo między wszystkich bohaterów. Są krótkie i doskonale budują napięcie w kulminacyjnym momencie przeskakując na drugi koniec świata do kolejnego gracza.Krwisto czerwona okładka idealnie przedstawia klimat powieści. Krwi zdecydowanie tu nie brakuje. Warto również wspomnieć o ilustracjach w środku, które co prawda nie są związane z powieścią ale zdecydowanie upiększają całą książkę :)Jeśli pierwsza element Endgame nie przypadła Wam do gustu zdecydowanie sięgnijcie po Klucz Niebios!





	



czasdlaksiazki
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Kontynuacja wychwalanej przeze mnie pod niebiosa książki "Endgame. Wezwanie". Jak wypadł "Klucz Niebios"? Czy spełnił on moje oczekiwania?Recenzja znajduje się też na moim blogu: czasdlaksiazki.blogspot.comKlucz ziemi został odnaleziony. Zapoczątkowano Zdarzenie! Graczy pozostało tylko dziewięcioro, co równa się z jeszcze większą determinacją i rywalizacją. Toczy się gra o istnienie ludzkości. Kto odnajdzie Klucz Niebios? A może jest jakiś sposób, żeby zakończyć Endgame? "Bo tym jest Endgame. Nie grą, a wojną. Jak mogliśmy tego nie dostrzec? Jak mogliśmy tak długo trwać w zaślepieniu? Czy to nie my powinniśmy być tymi oświeconymi? Jak?"Nie podejrzewałam, że to napiszę... Ta element była jeszcze lepsza od pierwszej. Nie mam pojęcia jak autorzy książki to zrobili, lecz jestem pod dużym wrażeniem.Dobrze, nieźle - mieliście rację. Rzeczywiście kontynuacja powala na kolana. Zadowoleni?Jeśli kiedykolwiek zastanawialiście się czy nie zanudzicie się czytając Endgame - odpędźcie te myśli ze własnej głowy. To niewykonalne. Może pominę przeliterowanie "niewykonalne", żeby utwierdzić was w przekonaniu, że to rzeczywiście jest NIEWYKONALNE.Frey i Johnson-Shelton są po prostu mistrzami. Potrafią wciągnąć w historię tak, żeby nie odrywać się od niej nawet na moment, aż w końcu skończy się powieść."Endgame jest faktem. Endgame trwa. Walczymy ze sobą, dopóki któreś z nas nie zwycięży. Zwycięzca przeżyje. On i jego lud. Wszyscy inni umrą."Przejdźmy do bohaterów, których ilość w kontynuacji uległa zmianie. W pierwszym tomie nieco ciężkim było zorientowanie się, o jakiej postaci czytam dany rozdział. Miałam do zapamiętania 12 imion i nazwisk, sporo. Liczba dziewięciorga graczy brzmi już lepiej, prawda? Do tego zostali przedstawieni bardziej wyraziście. Gdyby ktoś podałby mi element wypowiedzi któregoś z nich, niezwłocznie podałabym jego imię. Nie spotykamy się z monotonnością i szablonowością bohaterów, co jest olbrzymim plusem. Nieźle wykreowani bohaterowie to jedna z podstaw dobrej książki, zgadza się?A co do Jago - stale darzę go olbrzymią sympatią i szczerze mówiąc wątpię, żeby to się zmieniło. Znaczna różnica między tą częścią a poprzednią- teraz o Endgame dowiaduje się cały świat. Ludzie przygotowani są na zagładę.Okładka tej części jest równie idealna co poprzednia. Doskonale odwzorowuje klimat książki, czyli jednymi słowy zaciętą walkę między bohaterami i ilość krwi ukazującą się na kartkach.Dodatkowo tak samo jak w pierwszym tomie możemy rozwiązywać łamigłówki i za rozwiązanie wszystkich dostaniemy pokaźną sumę pieniędzy. Och, prawdopodobnie zapomniałam wspomnieć, iż żeby dojść do sedna zagadki trzeba być diabelnie inteligentnym. Ja nie byłam w stanie rozwikłać nawet jednej z nich.Po przeczytaniu tej pozycji nie wiedziałam co ze sobą zrobić. Byłam tak zaskoczona rozwojem akcji i oszołomiona tym jak dynamicznie się ona rozgrywa. Nie mam pojęcia jak poradzę sobie czekając na kolejny, ostatni tom trylogii. Jestem zniecierpliwiona i pragnę go jak najszybciej przeczytać. Z drugiej jednak strony, po nim nastąpi koniec tej idealnej historii. Wyobraźcie sobie jaka jestem zdezorientowana.Przerzucając ostatnie kartki książki, będąc już przy finale... nie miałam ochoty żeby ta historia się kończyła. Tak naprawdę zbliżając się ku końcowi starałam się jak najwolniej ją czytać (wiem, to brzmi nieco dziwnie, jednak rzeczywiście tak było)."Wezwanie", jak i "Klucz Niebios" zalecam każdemu. Zaufajcie mi i sięgnijcie po te pozycje, bo są one jak najbardziej warte uwagi!
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Klucz niebios to lektur pełna emocji, wartkiej akcji i niespodziewanych sytuacji. Nic tu nie jest pewne, nie wiemy, co wydarzy się za moment, możemy starać się cokolwiek przewidzieć, lecz nic nam z tego nie wyjdzie, o ile przewidzimy drobne wątki, o tyle całość pozostaje zagadką. Zalecam wszystkim fanom fantastyki, jak i tym którzy w ebookach cenią sobie oryginalność i pędzącą akcję. http://ksiazkomiloscimoja.blogspot.com/2016/01/klucz-niebios.html#disqus_thread
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"Szczęście, satysfakcja, zadowolenie - wszystko to tworzy cieniutki całun, który narzucamy na cierpienie. Lecz ból zawsze się pod nim kryje. Czeka."Przyznaję, że bardzo odpowiada mi zaproponowana przez twórców formuła cyklu "Endgame". Drugi tom "Klucz Niebios" przeczytałam z jeszcze większym zainteresowaniem, dostarczył mi wielu pozytywnych czytelniczych wrażeń. Uwielbiam kumulację tajemnic, sekretów, zagadek, szyfrów, zwrotów akcji, nieoczekiwanych zdarzeń i nietuzinkowych bohaterów. Wzbogacenie bardzo rozbudowanej fabuły w bezpośrednie odniesienia do spuścizny starożytnych cywilizacji zręcznie podsycało moją ciekawość. Wyjątkowo szybka akcja, umiejętnie budowane napięcie, logiczne i konsekwentne dopracowanie szczegółów, nie pozwala czytelnikowi na oderwanie się od powieści.Chętnie uczestniczymy w tej intrygującej zabawie. Wspólnie z bohaterami staramy się dotrzeć do Klucza Niebios, doszukujemy się ukrytych znaczeń magicznych przedmiotów, wciąż podróżujemy, podążamy tropem zwycięstwa albo przegranej, eliminujemy najsłabsze ogniwa, współpracujemy z tajnymi służbami, zawieramy sojusze i liczymy na uśmiech losu, ponieważ nie wszystko zależy od graczy. W dalszym ciągu stawką jest życie wielu milionów ludzi, przetrwanie rodu, ratunek dla Ziemi, lecz wkrada się już pewna podejrzliwość względem reguł, zasad i uzasadnienia gry Endgame. Naszymi narzędziami w potyczce są miłość i nienawiść, prawda i fałsz, lojalność i zdrada, mądrość i głupota. Tym razem o toczącej się grze wie już nie tylko garstka osób, lecz cały świat. Czym jest Klucz Niebios i jakie jest jego prawdziwe znaczenie w grze?Nieprawdopodobna ilość wątków, pobocznych odniesień, mocno stymulują naszą uwagę i gwarantują ciekawą, intrygującą rozrywkę. Idealnie odnalazłam się wśród idealnie wykreowanych postaci i znacznej ilości detali do zapamiętania. Dynamicznie zaakceptowałam układ typograficzny książki, który w ten specyficzny sposób wzmacnia treść powieściowej historii. Mamy mnogość ilustracji, loga, symbole, mini cytaty, tytuły epizodów z lokalizacją bohaterów, odnośniki do stron internetowych. Wszystko to wprowadza fragment zaskoczenia i niejako celowo komplikuje przemieszczanie się po tej książkowo-wirtualnej rzeczywistości, w końcu Endgame to duże światowe wyzwanie. Z niecierpliwością czekam na trzeci tom cyklu, kolejną porcję bardzo dobrej sensacji i science fiction.bookendorfina.blogspot.com
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Zasady fair play nie mają tu znaczenia... Każdy walczy by przetrwać... Zwycięzcą może być tylko jeden...Za Endgame chwyciłam zachęcona wieloma recenzjami na jej temat. Chciałam przekonać się na swojej skórze, czy ta opowieść porównywana do wielu innych, zachwyci mnie tak jak tego oczekiwałam. Zagłębiając się w treść moje notowania wobec książki wzrastały w zastraszającym tempie. Przeszła moje najśmielsze oczekiwania. Akcja która porywa w niesamowity świat, zaskakuje, zadziwia, bohaterowie wciągają nas w grę byśmy podążali razem z nimi przez świat, jesteśmy przerzucani z jednego miejsca do drugiego z czego nie jesteśmy w stanie ani na moment się znudzić. Ciągle coś się dzieje, książka ebook żyje w naszej fantazji nie pozwalając się nam od niej oderwać. Zostaje znaleziony Klucz Ziemi przez jednego z graczy, na polu potyczki pozostaje dziewięciu uczestników gotowych zamordować tylko po to by wygrać. O zasadach gry nie ma tu mowy. Każdy walczy o przetrwanie, każdy chce zdobyć następny klucz, który przybliży go do ostatecznego zwycięstwa dla niego i jego ludu. Od urodzenia byli przygotowani na to co ich czeka. Na rozlew krwi, posługiwanie się bronią w ocaleniu swojej skóry, poświęcenie i brak litości. Tym razem nie ma przebacz. Pierwsza element była dla mnie rewelacyjna, druga również była świetna, jednak nie wciągnęła mnie tak bardzo jakbym tego chciała. Przerosła mnie objętość, historia była dla mnie za bardzo rozwlekła, pomimo, że akcja nie zmienia własnego tempa, ciągle coś się w niej dzieje, jest pełno zagadek, które musimy odgadnąć wraz z bohaterami, jednak czegoś mi tu w powieści zabrakło. Musiałam ją kilka razy odłożyć by wciągnąć się następny raz w przygody postaci, które polubiłam mniej albo bardziej. Nierzadko miałam ochotę odstawić ją na półkę i już nigdy do niej nie powracać, jednak chęć poznania sekretów jakie zgotowali nam autorzy była zbyt ogromna. Opowieść idealnie dopracowana, czytelnik zagłębiając się w treść trafia do niezwykłego, fantastycznego świata z którego nie chce się za dynamicznie wydostać. Podąża za autorami, którzy przeciągają przez różnorakie wydarzenia, przygody jakie spotykają naszych bohaterów. Kluczą, wodzą za nos tak byśmy nie dowiedzieli się jaki los dla nich szykują. Akcja prze ciągle do przodu, zaskakuje, zadziwia, szokuje. To wszystko zachwyca. Mnie jednak trochę zmęczyło i przerosło. Za wiele wszystkiego przez co wydarzenia w mojej głowie zaczęły się mieszać, plątać, niebezpiecznie zbaczać z kursu. Książka ebook jest ciekawą odskocznią od codziennego życia, jednak ta element podobała mi się o dużo mniej od pierwszej. Polecam.
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Kontynuacja międzynarodowego multimedialnego fenomenu Endgame. Wezwanie!Klucz Ziemi został już odnaleziony. Pozostały jeszcze dwa. I dziewięciu Graczy. Tylko jeden może zwyciężyć. Toczy się gra o istnienie ludzkości.Klucz Niebios – gdziekolwiek jest i czymkolwiek jest – będzie następny. Pozostałych przy życiu dziewięciu graczy nic nie powstrzyma przed jego zdobyciem.Poprzednia część, czyli "Endgame. Wezwanie, podobała mi się. Jeśli jeszcze nie widzieliście recenzji to możecie zrobić to teraz klikając TU. Jeśli zapoznaliście się już z tamtą recenzją albo przeczytaliście książkę to zapraszam do przeczytania opinii na temat drugiej części.Więc wracając - pierwsza częśc podobała mi się. Postanowiłam sięgnąć po kontynuację, w której celem jest znalezienie Klucza Niebios. Czy spodobała mi się druga część? Przekonajcie się sami!W tym tomie, jak i w poprzednim mowa jakim posłużyli się autorowie był w pełni zrozumiały dla czytelnika. Treść była bardzo wciągająca i zaskakująca. Czytanie tej książki zajęło mi naprawdę niewiele czasu. Litery w książce pdf były duże, co ułatwiło mi czytanie.Do tego warto wspomnieć, że okładka książki jest moim zdaniem cudowna. Przedstawia ona wszystkie kontynenty z zaznaczonymi graczami. W książce pdf występuje wiele interesujących momentów i akcji, gdzie gracze starają się pokonać siebie nawzajem. Autorzy cały czas tworzą przeszkody tym graczom. Bohaterowie, których bardzo polubiłam, nie poddają się, tylko walczą dalej. Pomimo ran, bólu, który przeszywa ich ciało, są w stanie zrobić wszystko, żeby zdobyć drugi klucz.Zapewniam, że przy tej książce pdf nie będziecie się nudzić. Więc jeśli nie macie co robić, a posiadacie swój egzemplarz, natychmiastowo zabierzcie się do czytania!Czytając książkę nie liczyłam wcale czasu. Czytałam, przerzucałam stronę za stroną i niespodziewanie patrzę, a tu koniec książki. Zapomniałam o rzeczywistości, o tym, że trzeba iść spać, ponieważ przecież sen jest ważny. Przeniosłam się do gry i czułam się jakby wszystko działo się wokół mnie. Moim zdaniem pozytywem tej książki było również to, że do samego końca, nie wiedziałam kto wygra. Dzięki temu cała książka ebook była ciekawa, a nie tylko jakaś część.Podsumowując, książkę Wam polecam. Jeśli jeszcze nie sięgnęliście po poprzednią cześć, zróbcie to jak najszybciej.Przeczytaliście już tą książkę? A może macie zamiar? Co o niej sądzicie? Zapraszam do dyskusji w komentarzach!MOJA OCENA: 9/10Za egzemplarz do recenzji dziękuję wydawnictwu Sine Qua Non.





	



Zaczytana bez pamięci
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Kilka tygodni temu pisałam o pierwszej części jednej z najgłośniejszych ostatnimi czasy książek. Jak wspominałam, przegapiłam pierwszą fazę zachwytu Endgame i dałam się wciągnąć opowieści dopiero niedawno. Wybaczcie, w moim wieku takie rzeczy się zdarzają. Wezwanie spodobało mi się tak bardzo, że pochłonęłam je w ciągu jednego dnia, przypalając przy okazji obiad. Nawet nie wiecie, jak przebierałam nóżkami na myśl o Kluczu Niebios, tym bardziej, że poprzednia element skończyła się w takim momencie, że musiałam poznać kontynuację już, teraz, zaraz, najlepiej wczoraj."- Endgame stworzy świeży świat. Okropny. Endgame wybije większość z was. Dzieci. Matki. Synów. Starców. Córki. Niemowlęta.Jeżeli żadne z nas nie wygra, Endgame oznaczać będzie koniec ludzkości i koniec praktycznie wszelkiego życia. Lecz Endgame da się zatrzymać. I ja wiem, jak to zrobić."Przy życiu pozostało 9 zawodników. Został znaleziony Klucz Ziemi. Gracze poszukują kolejnego, Klucza Niebios. Aisling Kopp wierzy w to, że Grę da się zatrzymać. Jej plany zostają jednak pokrzyżowane. Przechwytuje ją CIA. Oni wiedzą o Endgame i chcą rozegrać je według swojego planu. Niestety, wiadomość o Wydarzeniu rozchodzi się po świecie lotem błyskawicy. Nie może wyjść z tego nic dobrego. Jak potoczą się dalsze dzieje graczy? Czy uda im się kontynuować Grę?Wybaczcie, że nie zdradzam więcej szczegółów, lecz nie chcę zdradzić zbyt wiele. Klucz Niebios uniósł poprzeczkę bardzo wysoko. Działo się dużo i to już od pierwszych stron. Książka ebook ociekała krwią. Od nagłych zwrotów akcji robiło mi się gorąco. Nie potrafiłam odłożyć powieści na półkę nawet na chwilę. Aż boję się pomyśleć, co przyniesie finał trylogii.Kilka razy w trakcie lektury z moich ust wyrywało się niecenzuralne słownictwo. Nie spodziewałam się takich zwrotów akcji. Przeżywałam wszystko to, co działo się z bohaterami. Stale ciążyło na nich piętno zdarzeń z poprzedniej części. Autorzy starali się wczuć w ich psychikę i jak najbardziej im to wyszło. W Wezwaniu bardzo zżyłam się z Sarah i byłam ciekawa, jak dalej potoczą się jej losy. Ona utraciła zdecydowanie najwięcej. W tej części los również nie był dla niej zbyt łaskawy. Dlaczego? Tego już musicie dowiedzieć się sami. Autorzy skupili się przede wszystkim na wypełnieniu białych plam, które powstały w Wezwaniu. Możemy lepiej poznać mitologię Endgame. Wyjaśniło się dużo tajemnic. Moja ciekawość została w pełni zaspokojona. Nie nudziłam się ani przez chwilę. Nawet nie zauważyłam, że zbliżam się do końca. Mam nadzieję, że nie będę musiała zbyt długo czekać na finał serii.Klucz Niebios to majstersztyk nie tylko pod wobec opowiedzianej w nim historii. Książka ebook jest idealnie wydana. Było na czym zawiesić oko. Obrazki były jak najbardziej na miejscu i stanowiły genialne uzupełnienie treści. Moim zachwytom nie ma końca. Nie znalazłam ani jednego mankamentu w tej publikacji. Zalecam ją wszystkim wielbicielom powieści z nagłymi zwrotami akcji. Nie będziecie się nudzić. Nie zapomnijcie jednak przeczytać wcześniej Wezwania. Bez niego nie ma sensu zabieranie się za Klucz Niebios.
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